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Przegląd polityczny. 


Dzienniki wiedeńskie donoszą, iż z dniem tym 
stycznia p. r. wprowadzoną być ma opłata od 
dzienników. Jakkolwiek wiadomość ta ani roz- 
porządzeniem ministeryalnem , ani potwierdzeniem 
żadnego organu rządowego ugruntowaną nie jest, 
wszelako dzienniki oppozycyjne znalazły dosyć 
przyczyn, dla których o rzeczywistości tego do- 
niesienia niewątpią. Przedmiot ten uważamy za- 
nadto ważny, abyśmy mu kilka z naszćj strony 
uwag poświęcić niemieli, 

Pan Minister skarbu powiedział oddawna, że 
należy szukać wszelkich możliwych środków, któ- 
reby mogły pomnożyć dochody państwa. Nic nad to 
sprawiedliwszego; wszakżeż, słowa s p. mini- 


stra, w wyszukiwaniu tych źródeł, bądźto przez ; 


wprowadzenie nowego podatku, bądźtćż przez 
podwyższenie już istniejącego należy zwrócić u- 
wagę, nietylko na potrzeby skarbowe, na ogólną 
summę, jaką nowy lub zwiększony podatek przy- 
niesie, nietylko na tych, którzy nowemi obłożeni 
są ciężary, ale i na skutki i wpływ jakie to opo- 
datkowanie na stan moralny lub materyalny mie- 
szkańców, wywrzeć koniecznie musi. "Trzeba na 
lo także zwrócić uwagę, że wszelkie rozporzą 
dzenia tego rodzaju, jakkolwiek tymczasowe, tym- 
czasowych skutków mieć niebędą., a prawo złe 
lub niestósowne może zadać cios tak stanowczy, 
iż go późniejsze usiłowania usunąć niepotrafią. 
Rozważmy więc naprzód, jakie korzyści może 


odnieść rząd z nałożonćj na dzienniki opłaty. 


W dobrćj rzeczy, powiedział Pitt, gdzie niemasz 
oppozycyi, potrzeba ją stworzyć. Rząd konsty- 
tucyjny bez oppozycyi istnieć niemoże, a dzien- 
niki nieprzyjazne ministerynm , właśnie przez swoję 
nieżyczliwość , największą mu wyrządzają przy- 


sługę. Dziennikarstwo bowiem jest przednią strażą. 


wolności i praw zaręczonych narodowi: każden 
krok sprzeczny z konstytucyą, każde targnięcie 
się na przywileje narodu, każde zbiegnięcie z drogi 
wytkniętćj ustawą zasadniczą , pochwytuje ono na- 
przód, wyświeca, rozgdąszą: 4t iw mieszkańców 
wpaja to przekonanie, ze przed jego czujnćm okiem, 
nic ujść niemoze. Dziennikarstwo więc oppozy- 
cyjne jest pierwszym warunkiem zaufania miesz- 
kańców, które znowu stanowi jedyną siłę konsty- 
tucyjnego rządu. Rząd przedsiębiorący środki 
szkodliwe dziennikom , szkodzi samému sobie i bytu 
swojego usuwa tę podstawe, którćj armie i ar- 
senały zastąpić niemogą. 5 
Słusznym byłby ; 10a powyzsze nasze twier- 
dzenie zarzut, że jeszcze nikomu nieprzyszło do 
głowy, nałożyć podatek na same tylko dzienniki 
oppozycyjne, że rząd ma puai poeem cząstkę 
zysku z każdego zarobku Ty d a zmu- 
szać ich do ponoszenia ogólnych cięzaroów. WwW kilku 
słowach zarzut ten odeprzeć będziemy się starali, 
oile on niedotyczy zasady ogólnie przez nas po- 
tożonej. 3 TR 
W krajach, gdzie życie konstytucyjne przesią- 
kło na wskróś wewnętrzną organizacyą narodu; 
gdzie różnice opinij i dążenie do starcia się na 
polu parlamentarnem , które jest jedynym JE 
kiem postępu, tak dalece się wzmogły, że im 
koniecznie potrzeba było zewnętrznego pojawu 
przez organa właściwe; gdzie u każdego oby- 
watela wpojona jest potrzeba życja publicznego ; 


b. r., przesławszy do b 


Przyjmują cię 
OGŁOSZENIA, rozprawy, odezwy wszelkiego rodzaju. 
DONIESIENIA literackie, księgarskie, Raqdlowe, przemysłowe 
rolnicze itp. A 3 
UWIADOMIENIA tyczące sie sprzedaży, kupna 
Za oplatą ? 
od wiersza petytewego za jednorazowe umieszczenie po 8 
groszy następne po 3 grosze. 
List y 
nie frankowane nie przyjmują się, wyjąwszy od stałych 


dzierżaw itp. 


na ostatni miesiąc IVgo kwartału, odbierać będą Czas przez miesiąc Grudzień 


iura Kxpedyc 
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w krajach takich mówię, dzienniki uważane ze 
stanowiska materyalnego, mogą być wzięte jako 
rodzaj zarobku, mogą ulegać opłacie. która ich 
egzystencyi nie grozi - mówimy wyraźnie, opta- 
cie, nie grożącćj ich egzystencyi; jest bowiem 
pierwszą prawa każdego zasadą s iż wszelkie pra 
wa wzajemnie się ograniczają, a ich używanie 
o tyle jest tylko godziwe, oile w zakres drugiego 
niewchodzi i szkodliwie sie nieobjawia. A prze- 
cież nawet w tych krajach, o których wspomnie- 
liśmy, uznano opłatę dziennikarską jako tamę kon- 
stytacyjnego życia, a wprowadzona kaucya, po- 
ciągnęła za sobą upadek mnóstwa dzienników. 

Takich stosunków, Sprzyjąjących konstytucyjne- 
nemu życiu, jakie gdzieindziéj istnieją, w Au- 

i jeszcze niemasz; instytucye konstytucyjne 
ani wkorzenione, ani nawet wprowadzone nie SĄ, 
a dwuletni niespełna przeciąg parlamentarnego 
życia niemogł mieszkańców Austryi obudzić z tego 
uspienia, w jakiém przez tyle lat systematycznie 
ich trzymano. ; 

Gdzież leżą środki, któreby rządowi w powo- 
Taniu temu najdzielnićj pomogły? W dziemnikar- 
stwie. Jeżeli już dzisiaj w ogólnćj masie miesz- 
kańców większą niż daere; widzimy ciekawość, 
interesowanie się sprawą publiczną , chęć obezna= 
nia się z kwestyami powszechnemi. Żywszy udział 
w wypadkach europejskich; winniśmy t0 jedynie 
dziennikom, niezwracając uwagi, jak zbawienny 
wpływ wywarły na postęp nauki czytania i pi- 
(Sania w najniższych warstwach spółeczeństwa, 
którćj nabycie mimo licznych szkół ludu, z ty- 
siącznemi połączone było trudnościami, niewspo- 
minając nawet 0 tém, że drogą dzienników oświata 
wciska się i rozszórza tam, gdzie: na iméj dro- 
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| dze wstęp dla nićj jest zamknięty, 


Jedyny zarzut, jaki nieprzyjaciele wolności 0- 
| pinii czynią dziennikarstwu, jest nadużycie właśnie 
tej wolności. Wszakżeż nieząprzeczoną jest rze- 
czą, że wolność druku ma tę za sobą korzyść, 
iż wszelkie owe nadużycia sama poskramia, ka- 
| rze lub wynagradza. Zresztą , przestępstwa drukó- 
we, jak wszelkie imne wykroczenia, ulegają wła- 
ściwym sądom i kary zasłużonćj uniknąć nie= 
moga. } ; 

Widzimy więc, że rząd ma obowiązek, ma 
nawet własny interes W postępie i rozwoju dzien- 
nikarskim , bo niedość jest ogłosić ustawy zasa- 
dnieze, wydać kilkanaście lub kilkadziesiąt roz- 
porządzeń, zbudować kilka lub kilkanaście insty- 
tucyj, niczem z ogólnćm prześwjądczeniem miesz- 
kańców niezwiązanych; trzebą jeszcze, jakto już 
tylekroć powiedziano i mimisterygm samo po tyle 
razy z tém się oświadczyło | aby konstytucya 
przeszła w ciało i krew całej ludnosci. Tego 
rząd dokonać sam niemoże, chocby tćż miał naj- 
lepsze chęci, najlepszą administrącyą , najpiękniej- 
sze utworzył instytucye , — USHowania jego roz- 
biją się o` zobojętnienie mieszkańców, jeżeli do 
współpracownietwa tego dzieła nie powoła dzien- 
nikarstwa. 

Istnienie więc dzienników, ich postęp i wzma- 
ganie się, jak jest korzystnem dla życia publi- 
cznego, dla oświa mieszkańców, tak téż ko- 
rzystnóm i koniecznóm jest dla każdego rządu 
szczćrze konstytucyjnego. 

Tak rzecz przedstawiwszy, zapytujemy teraz 


yi Czasu 1 Złr. 45 kr. mon. konw. 


POZA RREEA l 
wszystkich, cokolwiek z przedmiotem obeznanych, 
czyli nałożona w Austryi opłata ną dzienniki, 
większćj ich połowy o upadek nie przyprawi. 
Każda tego rodzaju opłata, jest podatkiem na 
konsumentów, a kosumeniami są abonenci dzien- 
ników. latwo pojąć, że niewielu znajdzie się 
takich, mianowicie w kraju tak pod względem 
materyalnym upadłym. coby temu nowemu podat- 
kowi dobrowolnie poddać się chcieli. Upada więc 
przeszło połowa dzienników , gazety zdrożeją i 
przez to stają się przystępnemi jedynie dia nielicznego 
koła tych ludzi, którzy przez majątek lub dosta- 
tnie środki utrzymania na innej rodze , mogli 
oswoić się z tém, czego dziennik nauczą; kiedy 
właśnie chodzi o to, aby najniższa, tj., najuboż- 
sza klasa ludu nieznacznie, tj., sama 0 tém nie- 
wiedząc, w codzienném czytaniu defenie- 
dowała pokarm umysłowy i z tajni ami życia 
publicznego oswajała się. 

Jestże rzeczywiście w Austryi dziennikarstwo 
środkiem zarobkowania? Na to pytanie odpowie 
najlepićj ogólny rezultat tego, wyjść mającego, 
rozporządzenia. 

Możemy prawie z pewnością powiedzieć, że 
wiedeńskich dzienników nierozchodzi się więcćj ra- 


zem nad 50,000 rzy; przy , że 
dzienniki prowincyonalne rozsełają drugie 5 ,000 
egzemplarzy, otrzymamy summę 100,000, która 


nie dochodzi jeszcze zwykdćj ilości abonentów 
większych dzienników angielskich. Opłata jedno- 
grajcarowa od 100,000 egzemplarzy dziennie, przy- 
nosi rocznie 600,000 złr., gdyby ilość prenu- 
meratorów niezmalała i niepociągnęła za sobą 
upadku większćj połowy dzienników — w takim 
bowiem razie ogólny dochód przyniósłby najwię- 


cćj Ps zdr. rocznie. 

Ale czemże je trzeba okupić? rz i- 
nając już tych moralnych szkód. yna 
żćj mówiliśmy, chciejmy tylko zastanowić się ja- 
kie są koszta wydawnictwa dziennika, jaka stra- 
ta kapitału w razie jego upadku, jaka klęska dla 
drukarni, księgarni, poczt itd. Azaliż szkody te 
porachowane razem dziesięćkroć nieprzeniosą sum- 
my, którą skarb zyskuje; a żal, szkody te jako 
uszczerbek z ogólnego bogactwa i przychodu na- 
rodowego, niedadzą się uczuć na innćj drodze 
samemu skarbowi, bądźto w poborze: podatków 
pośrednich, bądź bezpośrednich — azaliż tak dro- 
bny rezultat może okupić, powtarzamy, tyle strat 
i niekorzyści moralnych i materyalnych, jakie na- 
fożona opłata na dzienniki pociągnąć za sobą 


musi. 
PROEL EPEE 


Wiedeń 27 listop.©*) Już 13ty miesiącupływa, jak 
Wiedeń ogłoszony został w stanie oblężenia. Wia- 
domo jak trudno było na początku tego pezypda uzy- 
skać pozwolenie wydawania dziennika; wkrótce je- 
dnak zwolniała surowość władzy ab podj y i kilka 
wielkich dzienników powstało w stolicy. Lecz żą- 
den z nich prawie niedotrzymał swojego pierwotne. 
go SA i dla tego nieodrzeczy bę ie rozpa- 
trzeć się w obecnych stosunkach tych organów opinii 

znéj. 
Pasi organem konserwatyzmu była przed ro- 
kiem Presse, która w pierwszych dniach listop. 
chodzić zaczęła; tj rządu z niepospolitą popie- 
rałą zr ością. Umiała ona zniweczyć pozór swéj 
załeżności, małemi artykułami opozycyjnemi, przy 


*) Ostatnia poczta wiedeńska nie przyszła, 


CZA 8. 


osobności zamieszczonemi, i w ten sposób 
wpłym swój na opinią publiczn jeszcze powiększy- 
Pa. Obok niej usiłował „Lloy również wspierać 
ministeryum, ale czynił to w tak niezręczny sposób, 
iz rząd zmuszony był zrzec się tćj wątłej podpory. 
Naprzeciw tych dwóch dzienników (korespondent au- 
stryacki z powodu swój uitramontańskićj dążności 
nigdy żadnego niemiał wpływu) pozostały dwa or- 
gana oppozycyjne: „Ost-Deutsche Post i Wanderer“ 
będący wcieleniem dawnej „Oestreichische Zeitung,” 
które objawiały swoją dążność , raz biernem zacho- 
waniem się drugi raz drobnemi zaczepkami, na jakie 
pozwalały stosunki stanu wyjątkowego. Dla myślą- 
cego badacza, faktem jest godnym uwagi, że wszy- 
skie te dzienniki bez względu na swój do rządu sto- 
sunek, przyjęły za program swój konstytucyą z d. 
4 marca i państwo zbiorowe. emu. programatowi 
pozostały w prawdzie dotąd wiernemi, wszakże ze 
znacznemi modyfikacyami. uż 
Rząd wkrótce się przekonał, ze mu mniej niezale- 
żnego obrońcy potrzeba, i stąd wyrodziła się „Reichs- 
zeitung“ landsteinera; jej pojawienie się w tuiej- 
szóm dziennikarstwie urzećzywistniło nakoniec dawno 
przygotowaną odmianę stanowisk innych dzienników. 
Najwidocznićj okazał się ten fenomen wW Pressie. 
Ona to zwolna, a w końcu stanowczo przeszła do 
opozycyi; a niejest rzeczą obojętną, że ona jedynym 
jest dziennikiem opozycyjnym, który swćj opozycyi 
daje kształt i nazwę. W ostatnich mianowicie nu- 
merach jawnie oświadczyła, że ministeryum Szwar- 
cenberga wspierać nie może, a zniewala ją do tego 
rzut oka na program 2% listopada i nadaną konsty- 
tucyą. Przez tę wyrazisteść Presse łatwo prześci- 


danćj sp 


gnęła wszystkie swoje współzawodniczki.  Ost- 
Deutsche Post zastępuje politykę humanizmu. Jestto 


ulubiony dziennik tych wszystkich, co lubią genialne 
narzekania. Zastępuje ona również niemiecką cywi- 
lizacyą. Jéj polityka naprzeciw rządu mniej jasno się 
objawią aniżeli pierwćj, i tylko zgadywać można, że 
ją niejedno boli, i że zmuszona jest do milczenia. 
Polityka „Wanderera* jest mdła, niepewna, wpraw- 
dzie opozycyjna, ale bez żadnego stałego progra- 
matu. Sam nawet Lloyd w ostatnich czasach kilka- 
krotne okazywał niezadowolenie. — Rzeczywistćj więc 
RB politycznćj można jedynie oczekiwać między 

ichszeitung a Pressą, jak skoro te dwa dzienniki 
porzucą dotychczasowe kwestye osobistości. Kto więc 
chce teraz orientować się względem stanu 
nćj atmosfery, na te dwa szczególnćj organa zwra- 


cać powinien uwagę. ) i 
Wiadomości bieżące). Onegdaj uwięziono na kolei 
żelaznej Wiedeńsko-Neustadzkićj Siedmiogrodzkiego 
hr. Bethlen i hrabinę Csaky. Hrabia, były c.k. ofi- 
cer przebrany był za służącego i tylko poufałość 
z tą damą zdradziła go i przyczyną była areszto- 
wania. 
— Wczoraj przybyli tu angielski kuryer p. Blac- 
kword i pruski kuryer p: Belhmann-Hohlwcg, podo- 
bież p. Adelgard radca legacyjny także jako kuryer 


z Berlina. $ 
_-"Wjelki pokup znajduje tu broszura znanego ultra- 


konserwatysty Mateusza Koch. Traktuje ona o obe- 
cnych stosunkach i potrzebie ustanowienia rady stanu 
oraz spiesznego zwołania sejmu. 

Gdy już i takie głosy odzywają się za wykonaniem 
$ 83 konstytucyi, Patwo można stąd wnosić jakie 
jest usposobienie większości mieszkańców monarchii. 

— Constitutionelles Blatt aus Böhmen donosi z Pe- 
satu 24 b.m. W tych dniach przywieziono tu Pawła 
Nyary i osadzono go w Neugebaiide. Nyary, po re- 
wolucyi marcowćj wiceżupan Peszteńskiego komitatu, 
znakomitą grał rolę w Węgierskićm powstaniu, 15go 
marca z.r. stanął na czele ruchu i jego tylko usiło- 
waniom zawdzięczyć należy, że zapobieżono anarchii 
przed przybyciem ministeryum do Pesztu i że nie przy- 
szło do seen podobnych, jak w Paryżu 1789 
r. Przy otwarciu sejmu w lipcu t.r. Nyary stał na 
czele lewicy. Niemógł on darować prezydentowi, że 
go żadną nie obdarzył teką; wszakże na posiedze- 
niu z d. 14 lipca 1848 r. pierwszym był członkiem 
oppozycyi, który, gdy Koszuth zażądał od sejmu 
200.600 ludzi i 42 miliony, zawołał: „dajemy je: 
To wyrażenie stało się historycznem. 11 września 
był wraz z Koszuthem, Patayan, Palffym i Madara- 
szem, członkiem nowo-zawiązanego komitetu obrony 
krajowćj. Podczas nieobecności Koszutha , dy tenże 
udał się do obozu, Nyary pełnił obowiąz i wice- 
prezesa wspomnionego komitetu. Po wstąpieniu na 
tron cesarza Franciszka Józefa, gdy się stanowczy 
mad zawiązał, Nyary otrzymał tekę spraw wewn. 
Mówią że 14 kwietnia, on jeden opierał się wnio- 
skowi ' Koszutha, i z tego powodu niemiał udziału 
w następnem ministetstwie republikańsko-węgierskićm. 
Pi FRANCYA. 

Ł 25 listop. O- petycyi jenerała Gourgaud 
odroczonćj węzoraj az A ia A się E sf La 
Presse h a: „Co się tyczy pomnika księcia Orle- 
anu; wyznać PY że naszem zdaniem cześć 
oddana pamiątce monarchów albo też ich dzieci nie 
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uwTacza Rzpltćj, ani nie grozi jéj niebezpieczeństwem. 
Jenerał Gramm w imieniem  komissyi radzi 
Izbie przejść do porządku dziennego, zawdzięcza sw 
stopień strąconćj Z tronu rodzinie, dla czego dzisiaj 
tłami w sobie wspomnienie przeszłości i odmawia po 
mnika księciu płaszezem historyi już przyodzianemu* 
Dla czego? Zapytajmy © to większości, która od po- 
czątku rewolucyi krzyczy nieustannie: Niech żyje 
Rzeczpospolita! a w każdćj w chwili czynem dowo- 
dzi, iż nie wierzy W JEJ przyszłość. Wynurzyliśmy 
już dawnićj naszą boleść, która przejmuje serce pra- 
wego człowieka na widok hipokryzyi i obłudy ce- 
chującćj, tak zwane umiarkowane stronnictwo. Szczć- 
rość jest nie tylko cnotą, ale nad to objawem siły. 
Większość dzisiejsza niepowinna spuszczać Z oczu 
przykładu przez dawną mniejszość pozostawionego. 
Ledru-Rollin, Arago, Garnier-Pagćs, nie zniżyli się 
nigdy do okrzyku: Niech żyje król! ich słowa były 
wiernem odbiciem tlejącćj we wnątrz myśli, wstępo- 
wali w szranki z otwartą przyłbicą i republikanckiej 
chorągwi nie kryli w fafdach królewskiego płaszcza. 
WŁOCIIY. 

Rzym 15 listop, Co do powrotu papieża, wane 
ia sama panuje niepewność. Times zapewnia, że 
Ojciec święty wróci 26go listopada do swćj stolicy. 
Inne znów dzienniki twierdzą, że Pius IX. aż do 
końca grudnia pozostanie w Neapolu. Zmiana mini- 
stsryum franeuskicgo i manifest prezydenta , są przy- 
czyną téj przewłoki. Ministeryalny dziennik neapoli- 
tański, który dokładnie w zamiary dworu papiezkie- 
go jest wtajemniczony, powstaje na pismo Bonapar- 
tego i oświadcza: że apostolska stolica nieustąpi ani 
na krok w obranćj polityce, i wrazie potrzeby we- 
sprze się na niewątpliwej pomocy wszystkich euro- 
pejskich mocarstw, Oraz na współczuciu francuskiej 
Izby prowodawczćj, która jest ostatnim wyrazem 0- 
gólnćj woli narodu. W końcu donosi wyż wspomnio- 
ny dziennik, że papież dopiero po ustąpieniu obcych 
wojsk z Romanii, będzie mógł powrócić do Rzymu. 

Monitor paryzki donosi, że prócz rewizyi, odby- 
téj w Ghetto, blisko 600 domów w środku miasta 
uległo poszukiwaniom policyi. 

Rzym 16 listop. Kardynał Barberini prefekt świę= 
téj kongregacyi przybył w tych dniach do papieskićj 
stolicy. 

kad ysituje cofnąć z 
lecz brak zdawkowej monety 
zieła. : 1 
Turyn 20 listop. Gazeta piemoncka, która jest 
organem urzędowym, zapewnia, że statuł konstytu- 
cyjny żadnego nie poniesie uszczerbku, gdyż król 
poprzysiągł szanować konstytucyą. To oświadczenie 
uspokoiło umysły patryotów, nawykłych do ciągłych 
klęsk, które spadają na ich ojczyznę. Niewiadomo 
nawet, czy obecna izba zostanie rozwiązana; owszćm 
być może, iż opozycya pojedna się jeszcze z gabi- 
netem. Nieulega wątpliwości, że obiedwie strony pra- 
cują nad usunięciem nieporozumien, a jak dzisiejsze 
dzienniki donoszą, deputowani Buffa i Cabilla, nale- 
żący do lewćj strony, mieli wczoraj tajemne posłu- 
chanie u króla, które może wywrzeć w Pyw zba- 
wienny na załatwienie zgubnych tak dla kraju, Ja- 
kotóż i rządu zatargów. 

La Presse sry Si 
Piemontu wyraża: „Nie p! r s Wa 
sardyńska fepe rozwiązaniu: pe zaa oma Jej 
obrady pan Revel, późnićj Gioberti, prze Ro e 
dzeniem wojny, następnie Delaunay R CAŁĄ pod 
Nowarrą, po każdćm jednak Fo atad , naród tych 
samych członków powołał do >e cz w parla- 
mencie. Nie może się więc p. mcg €ryum na- 
dzieją że przy nowych wyborać piana szczęśliw= 
sze, bo jeźliby zaszła jaka zmiana, i pewnie niena 
korzyść gabinetu. Te zatarg! popan z rządem nie 
ustaną dopóty dopóki prawo Wyborca est | ch nie 
będzie oparte zasadach. W ka „dym wi! YB nieprze- 
liczone trudności oczekują ludzi gs EA ch Fiemontem. 
Budżet nie został jeszcze zatwiań rake » prawo. wy 
bierania podatków kończy si z 30 lis opada, lista cy- 
wilna nie przeszła przez dys s. traktat nieotrzy- 
mał przyzwolenia Parlamentu: Albo więc ministeryum 
zamknie się w bezczynności albo tćż posuwając się 


obiegu wszystkie papiery, 
utradnia postęp tego 


tak się © dzisiejszym stanie 
wszy to już raz Izba 


do czynu narazi swoją odpowiedzialność, którćj przy- 
szła Izba może ek okryć swoją Sankcyą, Z dru 


z i Z dru- 
giéj znów strony lubo opozytY?* stoi na gruncie kon- 
stytucyjnym 


n i żadnych niepotrzebuje się obawiać 
zarzutów, PRE położenie Jej NiC jest ani wygo- 
dne ani tćż przyjemne. Uznawszy Wraz z gabinetem 
niecodwołalność traktatu chciała Zmienić go w kiiku 


stanowczych punktach za pomocą dodatkowych roz= 
porządzeń. Jeżeli członkowie lewćj strony wytrwają 


|w swoich zamiarach i jeżeli w nowćj Izbie będą 


ieli większość po sobie, ministeryum zapewne się 
usunie, a w takim razie, opozycya sama będzie mu- 
siała stawić czoło wymaganiom Austryi. Gabinet 
wiedeński przewiduje możność zerwania traktatu i dla 
tego w całćj Lombardyi przygotowania do wojny nie 
ustają. Werona jest ogniskiem wszelkich operacyj, 
gdyż przecina drogę do Tyrolu i Isonzo. Pod tą więc 
twierdzą, będzie założony obóz z 60,000 ludzi który 
wspierając się na Mantui i Peschiera, może działać 
tak w wyższej jako też i niższćj Lombardyi. Prócz 
tego, marszałek Radecki fortyfikuje Placencyą pamię- 
tny na zamiar jen. La Marmora, który w marcu r. b. 
chciał przejść w 12,000 Po pod Casalmaggiore i prze- 
ciąć odwrót Austryakow stojących pod Lodi. Z dru- 
gićj strony król neapolitański przygotowuje się także 
do wojny i nakazał nowy pobór w ilości 18,000, 
a Dziennik Urzędowy oświadcza, iż Neapol przygo- 
towuje się do wielkich kombinacyj politycznyc h. W o- 
bec takich wypadków, turyńska Izba deputowanych 
nie bezowocnych zatargów z rządem, ale coraz Ści- 
ślejszego porozumienia szukaćby powinna.“ 

Turyn 20 listop. Rozwiązanie Izb dotychczas je- 
szcze nie nastapiło, jednakże artykuł zamieszczony 
dzisiaj w ministeryalnym dzienniku Risorgimento ja- 
sno dowodzi, iż rząd postanowił odwołać się jeszcze 
raz do wyborców. Cały artykuł napisany z niezwy- 
kłą temu dziennikowi energią, a nie tóre ustępy za- 
wierają grożbę i zdają się zapowiadać, że ministe- 
ryum w razie niepomyślnego dla siebie wypadku wy- 
borów, uda się do środków nadzwyczajnych, i będzie 
pracowało nad zmianą prawa wyborczego. 

HISZPANIA. 

Madryt 18 listop. Siła morska wyprawiona do 
Włoch ma odpłynąć na brzegi Afryki, aby się po- 
mścić zniewagi wyrządzonćj przez cesarza marokań- 
skiego, Hiszpanii. 

Pan Sanchez de Silva żądał na wczorajszćm po- 
siedzeniu Izby kortezów, aby przywileje prowincyj 
baskijskich zostały zniesione. Izba odrzuciła ten 
projekt. Ę 

Mówią, iż pan Donoso Cortes zostanie ministrem 
spraw wewn., a jen. Cordova min. wojny. 
9. 

Urzędowe. 

5230. Kundmachung. [313] 

Bei der k. k. prov. Montan-Verwaltung zu Jaworzno im Gragg 
herzogthume Krakau befinden sich gegen 5000 Wiener - Zentner 
Feinzik auf dem Lager zum Verkaufe bereit, welehe entweder im 
Ganzen oder in Parthien à 100, 200, u. s. w. bis 1000 Zentner 
gegen annehmbare Preise abgesetzt werden. 

Kauflustige werden aufgefordert, bis zum 30ten November d. J. ihre 
Anbothe auf den Ankauf des Zinks mit Bezeichnung der abzuneh- 
menden Parthie und mit deutlicher, mit Worten ausgedrickter An- 
gabe des Preises pr. Wicner-Zentner; bei dieser k. k. Salinen- und 
Salzyerschlciss-Administration bis zu dem obbemerkten Termine ein- 
zubringen und diessfilligen Eingaben mit der Uiberschrift „Ofert 


auf den Ankauf von Feinzink aus den Aerarial= -Wer 
Jaworzno“ zu bezeichnen. erarial -Montan -Wosa u 


Uiber Eröffnung der Offerte wird man mit dem Bestbiether. in 
so fern der angebothene Preis annehmbar erscheinen: wird, pich 
einigen und sodann, im Falle die baare Einzahlung nicht- gleich 
erfolgt, wegen der zu erlegenden Caution zur Sicherstellung des 
hohen Aerars die weitere Verhandlung pflegen. 

Von der k. k, vereinten Salinen- und Salz-Verschleiss- 
Administration. — Wieliczka am 15. November 1849. 
m w aenaran a EO ET n e m ee 


inseraty. 


Zaklad wydawnictwa dziel polskich w duchu i 
g katolickim, przy ulicy Floryańskićj N. 503 (na dru= | 
giem piętrze), przyjmując w komis wszystkie dzieła h 
religijnéj treści, podejmuje się również sprowadzać ; 
z zagranicy najnowsze książki w tymże duchu pisa- h 


503 (na drugiem piętrze). (Uprasza się listy fran- $ 
kować). 


A I TE TA AEO WN PTA NN w m 
Kurs papierów publicznych i pieniędzy 

Kurs krakowski z dnia 30 listop. Banknoty 98'/, Pruski ku- 
rant 4'/, — Imperyały ros. 34 B, Ruble srebrne nowe 
Dukaty złp. 20 5.— Listy zastawne Król. Polsk. 101, 

Kurs wićdeński z dnia 27 Listopada. Metaliki 94, — Nowa 
pożyczka $4. — Akcye Banku wiódeńsk. 1154. — Akcye Kolei żel. 
108'/,. Dukaty austr. 15'/,. Srebro 9%- 


PRĘŻNOŚĆ 


STAN BAROM. pzA KIERUNEK 
bz w mierze pa- STOP. CIE pary wodnój wiatru 
z ryzkiéj spro- według w powietrz 
N wadzony do mura. Ą k i 
8 0” Róćaumura. Réau czyli e. natężenie. 
m T EEE O 
29] 227” 3%. 65, | — 2% 9 1.57, | zachod, słaby 
„ [10 | w 3. 87.| — 4 2. i. 40. pN=WS. p 
AR E r 4.-16 = S$ 1. 45, zachodni „ 
w DRURARNI CZASU. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


ZMIANA TEMPERATURY 
STAN ZJAWISKA z 
ATMOSFERY. | - NAPOWIETRZNE ją 
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